Osłona do relacyjnej bazy danych
Propozycja tematu pracy magisterskiej lub doktorskiej w ramach projektu ODRA

K.Subieta, 21 kwietnia 2005

Najbardziej istotnym tematem z cyklu osłon jest generyczna osłona dla relacyjnych baz danych, która pozwoli widzieć je jako bazy obiektowe wg z góry narzuconego modelu biznesowego. Najpoważniejszym problemem tej osłony jest to, jak wykorzystać optymalizator SQL-a. Moim zdaniem, nikt na świecie tego porządnie nie zrobił, zatem temat nadaje się na doktorat lub (w ograniczonym zakresie) na dwuosobową pracę magisterską.
Przy pomocy aktualizowalnych perspektyw jesteśmy w stanie pogodzić model obiektowy jako front end oraz model relacyjny jako back end, bez wprowadzania jakichkolwiek ograniczeń. Ogólna architektura takiej osłony jest przedstawiona na poniższym rysunku:
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Przyjmujemy przy tym następujące założenia:


1. Od strony front end projektujemy model obiektowy zgodnie z intencja 
biznesowa (mając oczywiście w głowie to, jak to zostało odwzorowane w model 
relacyjny).


2. Od strony back end struktury relacyjne traktujemy tak, jak gdyby był to 
model M0 bez pointerów i obiektów z poziomem zagnieżdżenia większym od 2. 
Obie struktury (front end i back end) są oczywiście obsługiwane przez SBQL. 
Na razie zapominamy o SQL.


3. Budujemy aktualizowalne perspektywy, ktore odwzorują back end na front 
end (dla wyszukiwania) oraz front end na back end dla aktualizacji (obiektów 
wirtualnych).


4. Modyfikacja zapytań: w przypadku zleceń wyszukiwawczych, ziaren 
definiowanych przez pojedyncze zapytania oraz on_retrieve zdefiniowanego 
przez pojedyncze zapytanie (najczęstszy przypadek) stosujemy metodę query 
modification (patrz książka), która w zapytaniu pochodzącym od front end 
rozwinie wszystkie odwołania do perspektyw jako makra. Powstanie duże 
zapytanie SBQL, ale odwołujące się do ograniczonego modelu M0, który mamy jako 
back end.


5. Optymalizacja po naszej stronie: zapytanie to optymalizujemy naszymi 
metodami, poprzez usunięcie martwych podzapytań, metodę niezależnych 
podzapytań i metodach wykorzystujących własność rozdzielności operatorów względem sumy zbiorów/bagów. Powstanie zapytanie, które będzie prawie zoptymalizowane (w takim sensie w jakim SQL optymalizuje poprzez przepisywanie), ale nie będzie uwzględniać optymalizacji SQL, takich jak indeksy oraz szybkie złączenia.


6. Wykorzystanie indeksów SQL jest dość proste. Mianowicie, twórca konkretnej 
osłony (korzystający z naszych rozwiązań generycznych) odzyskuje informacje o indeksach z katalogów, a jeżeli to jest niemożliwe (w MS SQL Server), to wprowadza te informacje ręcznie do naszego własnego rejestru indeksów. Następnie, jeżeli w naszym zoptymalizowanym zapytaniu trafi się wzorzec

R where A = v

zaś nasz rejestr zawiera indeks na atrybut A do relacji R, to do drzewa syntaktycznego naszego zapytania wstawiamy w to samo miejsce dynamiczne zlecenie SQL (np. poprzez ODBC, JDBC lub ADO):

execute immediately(„select * from R where A = r”)


Zlecenie to oczywiście powinno wrzucić rezultat na czubek QRES w postaci krotek relacyjnych zapisanych jako złożone bindery. Jeżeli któryś z systemów relacyjnych (chyba Oracle) ma trwały TID (tuple identifier), to na stos można wrzucić TIDy, a nie bindery z wartościami, co umożliwi m.in. aktualizację poprzez TIDy.
Dzięki temu można będzie wykorzystać SQL-owy indeks gęsty. Podobnie z innymi 
indeksami, chociaż trzeba będzie dobrze zastanowić się jakie są ich własności 
i jak ostatecznie odfiltrować wynik.

7. Wykorzystanie szybkich złączeń: jeżeli po naszej stronie nie pojawi się 
operator zależnego złączenia (można twórców perspektyw zniechęcać do jego używania), to prawdopodobnie pojawi się w nim (być może uwikłany) warunek wiążący klucz główny i klucz obcy. Tak jak w przypadku indeksów, informacje o kluczach głównych i obcych można odzyskać z relacyjnego katalogu lub wprowadzić ręcznie do naszego własnego rejestru. Jeżeli taki warunek będzie wykryty w zdaniu SBQL, to należałoby następnie je przeformułować tak, aby uzyskać zdanie SQL o postaci

execute immediately( ”select * from R1, R2 where R1.KluczGlowny = R2.KluczObcy”)


To mogłoby być trudne, ale wydaje mi się wykonalne. Takim zdaniem modyfikujemy drzewo syntaktyczne zapytania SBQL po stronie back end, dalej podobnie jak z indeksami. 

8. Jeżeli chodzi o zlecenia aktualizacyjne, to postępowanie jest w zasadzie 
podobne, jakkolwiek w tym przypadku query modification może być nieco 
trudniejsze (nie zajmowałem sie tym). Powstaje również problem jeżeli system nie daje możliwości wykorzystania TIDów do aktualizacji. Minimalny problem powstanie z delete (tutaj SQL jest dość regularny), trochę większy z update, a insert jest w SQL taki, że nie wiem czy jest szansa aby go po stronie back end wykorzystać.

